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N O W I N Y  C O D Z I E N N E

„B YŁE M  P A R Ę  G O D Z IN  W  K IJO W IE , Z A R A Z  PO  W Z IĘ ­
CIU... P O L A R Ó W  W IT A N O  W  K IJ O W IE  Z  Z A P A Ł E M  I  
R A D O ŚC IĄ . R O S JA N K I S Y P A Ł Y  K W IA T A M I N A  O F I­
C E R Ó W  I  Ż O Ł N IE R Z Y , C A Ł E  M IA S TO  Z  W Y J Ą T K IE M  
Ż Y D Ó W  B Y ŁO  R O Z E Ś M IA N E  l  Z A D O W O L O N E "...

( Uryw ek z listu Marsz. P iłsudskiego do żony 9 m aja 1926).
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„Panowie, przedstawiam wam króla-

Jak się odbyła koronacja w  Londynie?
Archaiczna przysięgę król Je r z y  V I w y g ło s ił z  pamięci

9 bnmb masaiacmh
w  b a g a żu  t e r r o r y s t y

L O N D Y N ,, 12.5 Już o godzinie  
6-ej rano zostały otwarte bramy 
opactwa westminsterskiego.

Śniadanie o 4-eJ rano
W  kw adrans po otwarciu kate­

d ra  by ła niemaj całkowicie za­
pełn iona osobistościam ’ które o- 
trzym ały specjalne zaproszenia. 
.WteMŻi m arszałek A n g lii książę 
N orfo lk , który kieru je uroczysto­
ściam i koronacyjnymi, w ydał o 
goaz 4ej ranc w  gmachu Izby  
L rru ó w  śniadanie d la  parów  An  
gili, którzy wezmą udział w  ko­
ronacji.

Pochód koronacyjny
Pochód koronacyjny rozpoczął 

się o 8,30. Z  pałacu Buckingnam  
w yjechały  najprzód samochody, 
wiozące książąt krw i i delegatów  
państw  obcych, przybyłych na 
koronację oraz krewnych rodziny  
królewskiej. O godz. 9.15 w yri 
szyły z pałacu landa dworskie  
eskortowane przez oddziały  
wojsk . O rszak fk łada ł się z 11 
powozów, w  których znajdow ali 
się prem ierzy Północnej Irlandii, 
Południow ej Koaezji, U n ii Po łu ­
dniowo » A frykańskiej, N ow e j Ze- 
land i’. i Kanady, oraz przedsta­
wiciele Indii i sułtan  Zanzibaru.

ostatnim powozie otoczonym  
eskortą polic ji konnej jecrfal p re ­
m ier W ie lk ie j B rytan ii Baldw in  

z  maiżonką-

Trzy szklane karoce
O godz 9.49 dziedziniec pa ła ­

cowy oDuściły- trzy szklane karo­
ce z najb liższą rodziną króla. W  
pierw szej karocy jechała  jedyna  
siostra królewska, księżna M ary  
z obu córkan. pary  królewskiej, 
księżniczkami E lżbietą i M ałgo ­
rzatą oraz ze swym  synem, w ice­
h rab ią  Lascelles

W  drugiej karecie zajęły  m iej­
sca księżne G loucester i Kentu  
wraz z młodszym synem ks. M a ­
ry, Geraldem  Lascelles. W reszcie  
w  trzeciej karecie znajdowali się 
księstwo Arturostw o Connaught 
wraz z Ks A lic ją , hr. Athlone, 
bratow ą Królowej M ary.

Orszak królewski
O godz. 10 m. 13 pałac M arlbo - 

rough Huuse opuścii orszak kró­
lowej Mary w  towarzystwie sio­
stry zmarłego króla Jerzego V, 
królowej N o rw eg i- Maud.

O godz. 10 m. 34 bram y pałacu  
Buckingham  opuścił orszak kró­
lewski. N a  czele orszaku jechały  
delegacje pułków  krajowych oraz 
australijskich, nowozelandzk ch, 
afrykańskich, kanadyjskich - in­
dyjskich. Powszechna uw agę zw ra  
cały barwne mundury oddziałów  
hinduskich i osobistych adiutan­
tów króla

W reszc ie ukazała się w ielka zlo 
ta karoca dworska, zaprzężona w  
osiem białych koni. W  karocy znaj 
dowali się król i królowa. K roi był 
ubrany w  aksamitny płaszcz przy  
brany  gronostajami, a kró low a w  
suknię z lamy złoto - srebrnej i 
rłaszcz podbity gronostajami.

Za  karocą królewską jechali 
konno feldm arszałek lord Cavan, 
który jest dowódcą sił wojsko­
wych, biorących udział w  uroczy­
stościach koronacyjnych, wielki 
koniuszy książę Baufort. fe ldm ar­
szałek s ir  W illiam  B irdw od  oraz 
wyżsi oficerow ie gw ardii.

Następnie wieziono w ielki sztan 
dar królewski. Orszak zamakali o- 
ficerow ie eskorty, poczem jecha­
ły  powozy dworskie z dostojnika­
mi nadwprnynu

ręczenie królowi wielkiego mie­
cza państwowego. Lord  w ielki 
szambelan hr. Lancaster opasuje  
króla mieczem, następnie król 
w yjm uje miecz z pochwy i skła­
da n »  ołtarzu. Jeder z parów  w y ­
kupuje miecz, rzucając jedw abną  
sakiewkę z setką m onet, złotych.

W  chwili otrzym ywania miecha 
z rąk arcj biskupa, król składał 
przysięgę, przyrzekając solennie 
używać miecza w  obronie w iary

W  chwili gdy król i królowa  
przekroczyli progi św iątyni, zo­
stali powitani przez Prym asa a r ­
cybiskupa Canterbury, Następnie  
orszak udał się przez głów ną na ­
wę. Król i królowa za jęli m iejsca 
na fotelach na podniesieniu.

„Panowie, przedstawiam 
wam króla!"

Arcybiskup Canterbury w  asy­
ście arcybiskupa Yorku i pięciu  
biskupów zbliża się do króla, na- chrześcijańskiej, biednych, uci- 
stepnie zw racając się do obec­
nych w ypow iada form ułkę p re ­
zentacji :

„Panow ie, przedstawiam  w a m i 
króla Jerzego, niespornego m onar j odznacza się szeregiem arcliaiz- 
chę tego Królestwa i zanytu.ię j łńów praw ie  niezrozumiałych dla 

wszystkich, którzy tu zebraliście  
się dla oddania mu hołdu i w yra ­
żenia gotowości służby, czy je ­
steście gotowi to uczynić".

W  tym momencie król Jerzy 
powstaje z fotelu , zw raca się 
we wszystkie cztery strony kate 
ary.

Uczniow ie szkoły westminsterr 
skiej, którzy asystują podczas uro

snionjch, w dów  i sierot.
Jerzy V I  Wygłosił rotę przysię­

g i z pam ięci pewnym  głosem, 
chociaż staroangielski je j teksl

nowoczesnego Anglika.
Jeden z lordów  podaje m onar­

sze złocistą rękawicę. Prym as po­
daje królowi jednocześnie berło  
do p raw ej ręki a jabłko do lewej.

Obrzęd koronacji
Prym as odm awia modły i k ła­

dzie koronę na głowę króla- W  tej 
samej chwili sklepienia W estm in- 
steru rozbrzm iewają potężnym, 

izystości, w o ła ją ; „h iech B ćg  trzykrotnym okrykiem : „God sa-
_  I   . U l  i"v1______________________________________   _  _  . .

P A R Y Ż , 12. 5. Aresztowanie ter 
rorysły  cnorwackiego M arusicza  
umożliwiło schwytanie drugiego  
członka organizacji ,.Ustaszi‘‘, któ 
rego nazwiskc utrzymywane jest 

czenj rozpoczyna się ho ion ac ja lw  tajemnicy. IV bagażach jego 
krolowej Elżbiety, która złożyw 1 znaleziono 9 bomb zapalających, 
szy głęDoki ukłon królowi zasia każda w ag i 3 kg. 
da na swy m nieco niższym tronie I Badanie tegc drugiego terrory- 
ustav ionym obok. I

sty pozwoliło ustalić związek po­
między znalezioną bronią a  ta ­
jemniczym wybuchem, który m iał 
miejsce w  dn. 5 m aja w  okolicach  
A leś w  ekspresie B (>rdeaux —  
M arsylia. Zdaniem policji, wy­
buch ten nastąpił przy przewoże­
niu bomb Śledztwo nie ustaliło  
dotychczas, jakie zam iary mieli 
terroryści.

Zmiana ntwynacjl w y t e n n
Ustąpienie rządu i rozw iązanie Sejmu?

P o g ło s k i w  p rasie p r o w in c jo n a ln e j
„W iek N o w y " pisze:
Pogłoska, sygnalizowana przez, nas 

jesziz.e przeti Kilku tygodniami, że 
istnieją dane, które pozwalają oczeH- 
wac zbliżającego się zakończenia ka 
dencji ohecnego Sejmu nabiera uzisiaj 
coraz, większego prawdopodobień­
stwa. jeszcze w  dniu wczorajszym ro­
zeszła się w  kołach politycznych wer 
sja o odroczeniu dymisji prem. Skład-

kowskiego do jesieni b r., w  którym 
to czasie płk. Koi zakończy prace or­
ganizacyjne OZN i hędzie mógł fir 
mować nowy rząd. Woljec tego, że nie 
jest tajemnicą negatywny stosunek 
OZN i płk. Koca do obecnegc Seimu, 
wolno domwślać się. że ] ierwszym 
krokiem nOv egc premiera będzie wy- 
stąnienie wobec Prezydenta Rzplitej 
z » nioskiem o rozwiązanie Sejmu.

strzeże króla Jerzego"! Okrzyk  
ten powtarza ją wszyscy obecni.

Przysięga i namaszczenie
Potem k ió l podchodzi do olta- 

dza i kładąc rekę na Ew ange lii 
składa przysięgę.

Rozpoczyna się namaszczanie 
Olejam i Świętymi, Król, nad któ­
rym niosą baldachim  czterej’ ka­
walerow ie orderu Podw iązki zbli­
ża się do tronu św  E dw arda  W y ­
znawcy. Lordow ie ubiera ją króla  
w koronkową komżę, stule i złotą 
datmatykę. Strój ten oznacza, że 
król jest zarazem zwierzchnikiem  
Kościoła anglfkańskiegc. A rcyb i­
skup Canteroury podchodzi do sie 
dzącego na tronie króla i nam arz  
cza kolejno czoło, piersj i dłonie 
monarchy, wypow iadając form uł­
ki o treści re lig ijne j, zaczerpnięte 
z ceremoniału namaszczenia Kro 

la Salomona przez kapłana Cado- 
ha.

Miecz, berto I tabłko
Po  namaszczeniu następuje do

ve the K in g ". Jednocześnie w szy­
scy obecni parow ie A n g lii w k ła ­
dają  na głowę sw e korony, któ­
rych ilość pałeK odpowiada stop­
niowi szlachectwa, Cały olbrzym 1 
kościół wypełnia się w span iałą  
fan fa rą  trium falną. Król Jerzy 
opuszcza tron i zdejm uje koronę 
E dw arda  W yznawcy, która jest 
niezwykle ciężka Korona zostaje  
z łożona na ołtarzu. Król zbliża się 
do w łaściw ego tronu ustawione­
go na podniesieniu o pięciu stop­
niach. Powolnym krokiem ib liżyw  
szy sir do tronu, król wreszcie  
zasiada na im i otrzym uje z rąk  
lordów  insygnia koronne —  ber­
ła, jabłko ̂  koronę cesarską, któ­
rą nosi aż do końca ceremonii.

Arcybiskup Canterbury składa 
hołd, klękając przed królem, do­
tykając ręką korony i całując kró­
la w  policzek. Prym as składa 
hołd w imieniu duchowieństwa. 
N astępu ją  inne akty hołdu.

N a  tym obrzęd koronacji króla  
Jerzego V I jest zakończony, po

Kiwawe demonstiacje w Dublinie
ja k c  p r u te s t p rze c iw  ko ro na cji

D U B L IN , 12, 5. W  stolicy Ir  
landu wybuchły wczoraj rozruchy  
których przyczyną «tą dzisiejsze 
uroczystości koronacyjne w  Lon­
dynie. Republikanie irlandzcy u- 
rządzili m anifestację na znak pro­
testu przeciwko k>monacji< króla  
Jerzego V I jako kró la Irlandii.

W iece p rzybrały  burzliw y cha­
rakter i przekształciły się w bó j­
ki. Marfffestanc.i zdem olowali sze­
reg w ystaw  sklepowych, w  któ­
rych w idn ia ły  portrety pary  kró­
lewskiej, o raz emblematy korona­
cyjne. Po lic ja  m usiała f?flerwenio 
wać a  nawet użyć broni palnej.

Ośrodkiem demonstracji był 
plac St. Stevens Green, gdzie re 
publikanie zgrom adzili się na 
wiec protestacyjny. P c ,;cja, która 
zabroniła odbycia wiecu, usiłowa  
ła rozw iązać pochód, Pierwsze  
sti-zały padły %> szeregów demon 
strantów i by ły  sygnałem ogólne;

a. PODRÓŻUJ SAMOLOTEM

strzelaniny. W  końcu policj‘a z do 
la ła  opanować sytuację, jnzw iązu  
jąc pochód i aresztując kilku mów­
ców.

Kłopot jest tylko z ordynacją wybor­
czą dc parlamentu, której nie można 
zmienić w drodze dekretu.

Bierze się wobec tego pod uwagę 
możliwość /.wołania speeialnej sesji 
izb u tawodawczych dia zmiany ordy­
nacji wyborczej. Miałoby się to -stać 
przypuszczalnie wrcztsną jrslenią, a 
wybory odbyłyby się w  takim razie 
w miesiącu lutym J 938 roku

N ie  przywiązujem y zbytniej 
w agi dc tych pogłosek. Jeśli cho­
dzi o pogłoski, dotyczące wybo-< 
rów, to niew ątpliw ie wschodzą o- 
ne od zwolenników t. zw. frontu  
demokratycznego, zezującego ku 
lewicy. Te bowiem koła m ają  na­
dzieję, że przy dzisiejszym syste­
mie politycznym wybory m ogą dać  
im zwycięstwo i otworzyć drogę  

na lewo.

tiyżurny ruchu U r b a n e k
s k a z a n y  na p ć łtc r a  ro k u

K A T O W IC E , 12 5. W czoraj ę- 
koło północy zapadł wyrok w  spra 
w ie katastrofy kolejowej na sta­
cji w  Mysłowicach. Sąd okręgowy  
skazał dyżurnego ruchu UrDanka

na półtora roku więzienia, zwrot­
niczego Kozła —  na rok więzie­
nia Wszystkim  skazanym sąd za­
liczył odbyty areszt śledczy, a  
osk Kozłowi zaw iesił wykonanie 
kary na dwa lata

Zmierzch p. Mierzejewskiego
P o r z ą d k o w a n i e  o r g a n i z a c y j  kupieckich

Jak się dowiadujem y p. M ierze­
jewski, prezes Cenua.nego  Zw iąz­
ku Detalicznego Kupiectwa Uhrze  
ścijańskiego, ustąpił ze swego 
stanowiska. Ustąpienie jego  jest 
wynikiem niezadowolenia, jakie

m i

Pozazdrościć tupetu
Są ludzie, którzy amięją się haseł obozu pułk Koca zbito-

zdobywać na tupet liielada. 
Do takich postaci w naszym 
życiu pulilycznym należy sła­
wny p. Jędrzej Moraczewski.

Ongiś wspaniały, pic rwszy 
premier rządu polskiego w 
Warszawie, z wysokości swe­
go urzędu organizował straj­
ki po zrujnowanych prze; 
Niemców fabrykach i tworzył 
czerwoną milicję.- Potem za­
siadał na ławach „suweren­
nego" Sejmu, jako poseł PPS.

Po ma ju U>26 r. minister ro 
bót publicznych, słynny z po­
wiedzenia, że zbrodni arzem 
byłby minister, któryby prag­
nął zaoszczędzić choć jeden 
grosz. Zarazem rozłamowiec 
w PPS., który- rozwalił starą 
organizację parti. i utworzył 
własną, z kforą opowiedział 
się po stronie rządów dykta­
torskich. Na czele tej partii 
stał się wśród robotników na 
długie lata ostoją rządów sa­
nacyjnych
.* Obecnie aa Uę narodowych

tował się znowu, porwał za so 
bą część ZZZ. i żałosnym o- 
kiem zezuje w stronę PPS. 
Radaby dusza do raju, a tu 
grzechy nie puszczają1

Przefarbował się już cał­
kiem na czerwoną jniedzyna- 
rodówkę. W  tygodniku swym 
„Front robotniczy" pomieścił 
artykuł, w którym nikt nic 
poznałby dawnego szermierza 
rządów autorytatywnych i ra­
dosnej twórczości:

W  rozważaniu rozdziału świateł 
i cieni w  walce robotniczej', nie­
wątpliwie jasną stroną jest odzy­
skanie przez klasę robotniczą w i­
goru boiowego. A  to jest ze wszy­
stkich okoliczności najważniejszą

Minęłr bez śladu przygnębienie 
i nastrój defetystyczny, wywołany 
straszliwymi skutkrmi kryzysu: 
bezrobociem, itdukcjami, obniża­
niem płac i zarobków, niszczeniem 
ustawodawstwa i ubezpieczaini spo 
łecznych.

Momentem przełomowym w na­
strojach było odebranie robotnikom 
praw politycznych ,odepchnięcie ich 
od udziału w  ciałach ustawodaw. 
czych, a tym samym odsunięcie icłi

i od odpowiedzialności za ustrój i 
od wpływu na budowę nowoczes­
nej Polski.

śkoro tedy kartka do glosowania 
na mocy ustawy, „przestała być 
naszą bronią", nie pozostało klasie 
pracującej nic innego, jak „akcja 
bezpośrednia".
Odebranie praw przez dy k- 

taturę było momentem przeło­
mowym, A  gdzie Pan był wów­
czas, gdy odbierano? Czemu 
Pan milczał, popierał, był o- 
stoją dyktatury? A teraz... 
uśmiecha sie Panu połączenie 
z P. P. S.

Idea jedności głoszona od pierw­
szej chwili powstania ZZZ  nieprze­
rwanie i ustawicznie zatacza coraz 
szersze kręgi w  świadomości robot 
ników. Kierownictwa związków za­
wodowych opierają się tei dążności 
dotąd jeszezz bardzo twardo. Z  róż­
nych powodow. Ale nam, którzy 
rozumiemy dziejową konieczność 
tego połączenia, me wolno ani na 
chwilę ustać w  szerzeniu świaao 
mości nie tylko korzyści w walce 
gospodarczej z jednolitości związ­
ków zawodowych, ale i w twierdze­
niu, że nadchodzi moment krytycz­
ny, najwyższy czas do skupienia 
wszystkich sił do odparć a szturmu, 
gotującego się na tę resztę praw.

które klasa robo.nicza jeszcze po­
siada.
Od rozłamowca w ruchu so­

cjalistycznym -wychodzi dziś 
odzew do jedności socjalisty­
cznej. I taka demagogia, po­
zbawiona skrupułów, może je­
szcze znaleźć naiwny cli, któ­
rzy uwierzą i fałszywe iiczma- 
ny wezmą za dobrą monetę!

Na demagogii i kłamstwie 
opiera się w Polsce cały ruch 
socj alistyczny. Moraczewski 
wart P. P. S. pałac Paca. 
Ofiarą pada robotnik, fen wy­
zyskiwany przez żydów i zży- 
dziah ch kapitalistów" i oszuki­
wany przez tych, co na je ­
go pocie i trudzie budują wła­
sne korzyści własne powo­
dzenie polityczne.

Bez oczyszczenia ahnosfe- 
ry, be.  ̂ zamknięcia drogi do 
robotnika polskiego tym, któ­
rych bronią jest kłamstwo, 
nie może być mowv o uzdro­
wieniu naszego życia gospo­
darczego i politycznego.

T. G.

działalność jego  wywołała w ;ród 
ogółu członków Związku.

Gospodarkę p. M ierzejewskiego 
w Związku ośw ietla liśm y w sze­
regu artykułów, drukowanych w  
„A B C ". Obecnie mamy nadzi-ję, 
że jego  ustąpienie przyczyni się 
ao uzdrow ienia stosunków w  tej 
jiożytecznej organ izacji, jaką jest 
Centralny Zw iązek Detalicznego 
Kupiectwa Chrześcijańskiego.

Jednocześnie dowiadujemy się, 
że przed paru dniami odbyło się 
zebranie spółdzielni. „Stawirskol", 
będącej własnością Związku. Na 
zebraniu odbyły się w ybory nowe­
go zarządu. P. M ierzejewski nie* 
wszedł do nowego zarządu.

ś.p. dr. Antoni Betupre
W czora j zmarł w szpitalu Czer 

wonego K rzyża  w  W arszaw ie ne­
stor dzienniKarstwa polskiego re 
daktor naczelny „Czasu", di 
Antoni Beaupre.

g. p. dr. Beaupre był przez dłu­
gie lata prezesem syndykatu d-zian 
nikarzy krakowskich, a ostatnio 
był członkiem honorowym tego 
syndykatu. Poza tym był w icepre­
zesem związku dziennikarzy Rze­
czypospolitej Polskiej, jak rów ­
nież wiceprezesem m :ędzynarodo- 
wej federacji dziennikarzy.

Pogrzeb ś. p. dr. Antoniego 
Beaupre odbędzie się w Krakowie,.

T k iF m e ™ "
zaprenum erować „A  B C " mo/.na 

U p. E. Lewandowskiego  
(K iosk gazetowy)


